                 Materiał pomocniczy na spotkanie z Rodzicami 

          ,,JAK ROZMAWIAĆ  Z  WŁASNYMI  DZIEĆMI  ?”

                                                           (referat) 

              Najczęściej  rodzice nie uświadamiają  sobie jak wielkie znaczenie dla ich dzieci

 mają kontakty werbalne i poza werbalne. Zachowanie dzieci jest ściśle  zależne od naszego 

 zachowania, w świadomości rodziców są głęboko zakorzenione przekonania o  powinnościach

dorosłych i dzieci. Ważniejsze wydaje się nam to jak dziecko się zachowuje, od tego co ono 

czuje i przeżywa. Wynieśliśmy to z domu , gdzie też rzadko liczono się z naszymi uczuciami.

Nikt nas nie uczył wychowywać dzieci, i na ogół nie uświadamiamy sobie , że ich agresja jest odpowiedzią na naszą agresję, że nieposłuszeństwo, złość, irracjonalny upór, kłamstwo to 

odpowiedź na nasz krzyk , obelgi, groźby, kary. Jak często zapominamy, że dziecko to 

niepowtarzalna osoba mająca takie samo prawo jak my –prawo do godności i szacunku. Nie

możemy traktować dzieci jak  materialną własność, jak np.: samochód i dbać  o ich  właściwe

funkcjonowanie troszcząc się  tylko o to  czy nie sprawiają kłopotów , czy są źródłem 

dumy i dobrze nam służą.

                Poświęcony dzieciom czas nie może sprowadzać się do  kontrolnych pytań, do

Udzielania instrukcji, jak  należy postępować. Im częściej pouczamy i napominamy, tym

Większy często napotykamy upór. Z czasem dzieci postrzegają w nas wroga, który  często

Zmusza je do robienia  tego, czego nie chcą ,,umyj zęby”,  ,,powieś kurtkę”,  ,,nie krzycz tak”.

W oczach naszych dzieci jawimy się też jako ci , którzy  stale czegoś zabraniają, ,,nie siedź

Tyle czasu przy komputerze”, ,,nie rozmawiaj tak długo przez telefon”, a dzieci przybierają

Postawę przeciwną. W swoich zabiegach wychowawczych nader często sięgamy po niewłaściwy oręż, który sprowadza się do takich działań wychowawczych jak: 

· obwinianie i oskarżanie ,

· przezywanie i etykietowanie, 

· ,,kazania” i moralizowanie, 

· oskarżanie, 

· rozkazy,

· postawa męczennika.

· porównania,

· ,,proroctwa”

· sarkazm

To w jaki sposób mówimy do dziecka , jest tak samo ważne, jak  to , co mówimy. Musimy

Starać się znaleźć język ,który zapewnia poczucie własnej i cudzej godności. Nie możemy

Prezentować postawy ,,jesteśmy dorośli i mamy zawsze rację”, ale poszukiwać rozwiązań, 

Które uwzględniają dwustronne oczekiwania i potrzeby. Spróbujmy nawiązać z naszymi dziećmi kontakt, proponując dyskusje na różne tematy, wysłuchajmy ich poglądów,

Z którymi wcale nie musimy się zgadzać. Pozwólmy dzieciom  wyrażać własne zdanie. 

Skuteczne rodzicielstwo polega na uświadamianiu sobie dwóch faktów:

· rodzice to istoty ludzkie, które mogą mieć problemy,

· dzieci to istoty ludzkie, które mogą mieć problemy.

Każdy człowiek posiada podstawowe potrzeby: jedzenia, ubrania, schronienia,

ciepła , uczuć, bezpieczeństwa itp. Każdy z nas wypracował sobie mniej lub bardziej 

skuteczne sposoby zaspokajania tych potrzeb. Dziecko, jak 

każda istota ludzka, również posiada potrzeby, próbuje je zaspokoić, popełnia błędy, doświadcza problemów jeśli jego wysiłki są udaremniane.

Efektywne rozwiązywanie  problemów wynika z umiejętności komunikowania się.

Sztuka porozumiewania się polega na słuchaniu, ekspresji słownej i wspólnym

rozwiązywaniu problemów.

W procesie aktywnego słuchania najważniejsza  jest empatia. Zadaniem rodziców jest

właściwe zidentyfikowanie uczuć dziecka, oddzielenie ich  od treści wypowiedzi.

Pozwól dziecku doświadczać konsekwencji własnego postępowania( puszczanie płazem

niewłaściwego zachowania uczy je , że nieodpowiedzialność popłaca, a to nie jest naszym

zamiarem). Pochwały również powinny być spójne- dzieci powinny słyszeć kiedy i co 

im się udało.

Wtajemniczanie dziecka w niektóre swoje uczucia i potrzeby sprawia ,że  stajesz się dla dziecka kimś  realnym-prawdziwa osobą.

Prawdziwym  sprawdzianem skuteczności  naszego rodzicielstwa są sytuacje , gdy 

dochodzi do  sprzeczności interesów między tobą  a dzieckiem. Istnieją trzy możliwe podejścia do rozwiązywania takich konfliktów:

· autorytarne- jeżeli postępujesz zbyt despotycznie,  dzieci mogą  stawiać opór 

    i nie zgadzać się na twoje  rozwiązania problemów, jako nastolatki  mogą buntować się               i   zamykać się w sobie,

· pobłażanie – dzieciom rozpieszczonym i rozkapryszonym trudno jest poradzić sobie

      w świecie, który nie ulega każdemu ich życzeniu,

· współpracy- to najbardziej spójne i skuteczne podejście rozwiązywania konfliktów.

Kiedy  sobie odpuścić? Jeśli nie wyrządza to nikomu krzywdy, to najlepiej dajmy

dziecku możliwość decydowania o takich sprawach jak :  uczesanie, wybór przyjaciół,

ubranie, wystrój pokoju czy wydawanie kieszonkowego.

Skuteczne  rodzicielstwo polega na okazywaniu szacunku swojemu dziecku .

Cokolwiek robisz i mówisz , musisz  przekazywać mu  komunikat , że jest kochane i dobre.

Dziecko  potrzebuje dużo czasu ,aby dorosnąć. Daje nam to  możliwość zmiany starych 

Wzorców i naprawienia  błędów .Dzieci w zadziwiający  sposób umieją przebaczać

I na pewno docenią  nasze wysiłki. Nigdy nie jest za późno.

  ,,Kiedy  dzieci  starają się nawiązać z nami kontakt, dajmy im szansę,

  a  może w przyszłości będą bardziej skłonne z nami rozmawiać”. 

                                 (Michele  Elliott,,Jak być  dobrymi rodzicami 501 rad”

                                   przekład Magdalena Michalska AMBER 1997r)

    W codziennych kontaktach w rodzinie , w szkole duże znaczenie  ma naturalne 

poczucie humoru, ale nie może to być wyśmiewanie kogoś , drwienie czy bawienie 

się  czyimś kosztem.

   W naszym postępowaniu z dziećmi zbyt łatwo sięgamy po system  wymyślnych 

nieraz kar. Wielu rodziców i nauczycieli  stosuje je głównie dlatego ,że nikt nie nauczył

ich lepszego sposobu utrzymania dyscypliny.

   Karanie nie jest efektywną metodą utrzymywania dyscypliny. Frustruje dziecko 

i jednocześnie daje mu wzór do naśladowania i uczenia się zachowań agresywnych.

lepsze jest dla niego widzenie  siebie jako uczestnika poszukiwania rozwiązań ,

niż kogoś , kto przysparza  problemów i zasługuje na karę.

      Co możemy uczynić zamiast  wymierzania kary:

· wyraźmy ostry sprzeciw , ale bez atakowania charakteru,

· wyraźmy swoje  odczucia i oczekiwania,

· pokażmy jak można naprawić zło,

· zaproponujmy wybór,

· pozwólmy dziecku odczuć konsekwencje złego zachowania,

· wskażmy , w czym dziecko mogłoby nam pomóc.

  Unikanie obwiniania i karania wyzwala u dziecka  zdolność  skupienia się i wzięcia

 odpowiedzialności zamiast szukania odwetu. Wskazując na możliwość naprawienia szkody , 

  zadośćuczynienia , dajemy mu szansę na odzyskanie dobrego mniemania o sobie samym,

  jako o godnym szacunku i odpowiedzialnym członku rodziny.

     Nie spieszmy się z dawaniem dzieciom natychmiastowych rad , bo wtedy  rozwiązujemy

  za nie problemy. Lepiej zachęcać je do własnych poszukiwań.

     Dzieci nazbyt często i głośno słyszą wokoło , co robią  źle. Często  wielu  rodziców 

koncentruje się na tropieniu  błędów , przewinień, nietaktów, słabości , niepowodzeń,

 by następnie – w oddziaływaniu wychowawczym  krytykować, etykietować, wydawać 

surowe werdykty.

      Na spotkaniach w szkole też często , zamiast pełnej obiektywnej informacji

 o dziecku ( co jest jego mocna stroną , jakie ma słabe  strony , w czym potrzebuje 

 pomocy) słyszymy przede wszystkim  narzekanie na złe zachowanie, lenistwo dzieci , na ich 

złe wyniki w nauce. W domu powtarzamy owe opinie , nawet wtedy , gdy one nie dotyczą 

 naszego dziecka. Zbyt  rzadko mówimy dzieciom , co robią dobrze.  Tym samym  zatracamy w nich  szansę zauważenia i doceniania tego , co dobre i piękne w nich, w nas , w naszym

otoczeniu, w życiu. Ucząc krytykanctwa, tłumimy radość życia i motywację do rozwijania własnych zdolności i umiejętności.

         Zdajemy sobie sprawę z tego , że nie jest łatwo pozbyć się starych  wzorców

i nawyków. Warto jednak  podjąć trud przerwania kręgu błędów przekazywanych

 z pokolenia na pokolenie i zachęcać dzieci do rozmowy , pozwalać im wyrażać

 własne opinie , wystrzegać się pouczania , dzielić się swoimi odczuciami , chwalić 

 dzieci kiedy na to zasłużyły.

Pochwała i nagroda skuteczniej  niż kara mobilizuje i motywuje do wysiłku i starań 

     o sukcesy.

                                                                            Opracowała :Bogusława Sołtysiak
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